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CENY OGŁOSZEŃ: Na 1 
strome wieres milime
trowy mk. 100 — ne Ili 
stromi® mk. 75. — IV 
ins. 60. Nadesłane mk. 
125 —Drobne ogSosxenia 
odmk. 10 do30 za wyraz. 
Ogłoszenia pozamiejsco- 
we o 50 proc. zagrani
czne 100 proc. drożej.

W numerach świątecznych 
i niedzielnych ceny o 
35 proc, droższe.

Za terminowy druk ogio- 
tzed administrat'd® nie 
odpowiada.

Redakcja i administracja 
główna mieści a!«? pod 
nr. 4 przy ni- Piłsud
skiego w Soaa wcu.

Adrea dla listów i depess 
„ISKRA*, Sosnowiec.

Konto czekowe P. K. O.
<sr. 61553.

Prenumerata wynosi:
Z odnoszeniem miesięcznie

mi. 450.
Z przesyłttą pocstfwai 
tak. 500 miesięcznie.

Oddziały własne: w Bę*
dżinie, w Dąbrowie i w 
Szopienicach na G. S!ę- 
•ku

Bątsr©w&, Sienkiewicza 6, Teleioa 73.
Dziennik polityczny, społeczny

Będzin, Małachowskiego 9.
literacki.

Sosaow ieć, P iłsudskiego 4. Telefon 64.
wtifm

Chrześcjański Związek Jedności Narodowej
urządzą Wiec przedwyborczy dnia 17 września b. r. o

godzinie i-ej po południu, 3
w s a l i  Rob o tn ik ó w  C h r z e ś c j a ń s k i c h  przy ti l lcy K o ś c i e l n e j  w SOSNOWCU.
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UWAGA:
M arja—N. K ow ańko, S e rg ju sz —I G udejew  i A losza— G ołubiew  

ci, D y re k to r  fabryki —N. Gorycz.
W krótkim czasie uka*o się na ekranie nas.ego kina wizja historyczna p.t. ROK 
'863 na tle powieści Żeromskiego — WIERNA RZEKA. Odniu zamawiania biletów 
będzie osobno ogłoszone.
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Or. Adult Inistsr
Oliorolsy w e w n ę t r z n e  

i n e r w o w e
Godzinv przyjęć: od 3 —5
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Związki ro
a wybory.

Sosnowiec, 15 września.
Oficjalnie r o b o t n i c z e  nia wśród robotników prze- 

związki zawodowe są bez- mysłu metalowego w Za- 
partyjne, w co oczywiście głębiu. Źródłem tego roz-
nikt nie wierzy. Nie by
łoby zresztą w tym nic 
złego, że związkami nieja
ko opiekują się te, lub in
ne stronnictwa polityczne, 
gdyby nie działo się to z

goryczenia są małe zarob
ki.

Pomijając inne, ważne 
zresztą przyczyny, dla k tó 
rych metalowcy są gorzej 
uposażeni, niż robotnicy

z krzywdą dla robotnika, innych gałęzi przemysłu, 
Jesteśmy obecnie.świadka- zwrócimy uwagę na fakt 
mi głębokiego rozgoryczę- d a l e k o  charakterystycz-

niejszy, mianowicie na to, 
że robotnicy w przemyśle 
metalowym w Zagłębiu ma
ją  niższe zarobki, niż me
talowcy innych środowisk 
przemysłowych w kraju.

Przyczyny te będą do 
pawnego stopnia rewela
cją, w Zagłębiu bowiem 
stosunki ułożyły się w ten 
sposób, że sprawy robot
nicze stały się monopolem 
pewnych tylko grup poli
tycznych, k tórych praca 
na  tym polu, w skutek |o - 
bojętnej’na sprawy te resz
ty  ogółu, wymyka się z 
pod k o n t r o l i  społeczeń
stwa. Najwięcej na tym 
stanie rzeczy traci robot
nik, nie mający możności 
wszechstronnego rozejrze
nia się w działalności swych 
przywódców7.

Ostatnie żądania pod
wyżki płac przez związki 
metalowcówsą jeszcze jed 
nym więcej dowodem bra
ku elementarnych, zasad 
p o w a ż n e g o  traktowania 
spraw robotniczych przez 
kierownikówzwiązków. Je
den związek żąda 70 do 
90 proc., drugi 105. Róż
nica stosunkowo zbyt ja 
skrawa, aby człowiek roz
sądny nie uśmiechnął się 
pobłażliwie i nie przestał 
traktować poważnie wszy
stkich żądań związkowych. 
Do słusznego bowiem przy
chodzi się wniosku, że wi
docznie związki tak  na oko 
tylko mierzą wzrost po
trzeb robotniczych bez na
leżytego umotywowania.

Nie trzeba jednak przy
puszczać, że żądanie przez 
jeden  związek 70 proc.,

przez drugi zaś 105 jest 
r z e c z ą  przypadku. Nie. 
Normalnie robi się to w 
chęci zdobycia sobie po
pularności, w myśl zasady: 
„Kto żąda więcej, ten  lep
szy".

Obecnie przyczyną tego 
zjawiska są poprostu wy
bory. Nie dziś dopiero by
łaby poruszonaprzezzwiąz- 
ki sprawa polepszenia by
tu robotników przemysłu 
metalowego, lecz dawniej 
już, gdyby nie rywaliza
cja związków, z k tórych 
każdy wyczekiwał, aż jego 
współzawodnik w y s t ą p i  
pierwszyjz propozycją pod
wyżek, aby zaraz po nim 
zażądać wyższych stawek, 
krócej mówiąc, -by go prze
licytować.

Moment obecny związki 
chcą odpowiednio wyko
rzystać dla dobra s tron
nictw, k tórych  są ekspo
zyturami, robotnicy bo
wiem, logicznie niby rzecz 
biorąc, powinniby się wy
wdzięczyć w czasie wybo
rów tym, którzy im na j
więcej obiecywali.

Obiecywać, czynić za
męt, wprowadzać robotni
ka na drogę ryzykownych 
strajków, jest naogół rze
czą nietrudną. Gorzej na
tomiast przedstawia się sy
tuacja, gdy trzeba wyzbyć 
się osobistych ambicji i 
party jnych interesów. Go
rzej jest, gdy chodzi o 
rzecz tak  prostą, tak  ko 
nieczną w wielu wy
padkach, jak  solidarność 
między związkami różnych 
barw politycznych. Ro
botnicy Zagłębia zapewne 
nie wiedzą, lub nie uświa
damiają sobie tego, że nie 
było jeszcze wypadku, aby 
dwa, istniejące na terenie 
Zagłębia związki robotni
ków przemysłu metalowe
go, kiedykolwiek wspólnie 
pertraktowały z przemy
słowcami. Każdy działa na 
własną r ę k ę ,  osłabiając 
tym sposobem wszelką ak
cję zarobkową, cała b o 
wiem sprawa traci na po
wadze, gdy ci, k tórzy win- 
niby w danej chwili jedy 
nie dbać o interes robot
ników OTraipmnip r z v n ia

sobie zarzuty i kopią pod 
sobą dołki.

Niechże robotnicy głę
boko zastanowią się nad 
potrzebą sanacji stosun
ków, panujących obecnie 
w ich związkach. Nim po
zwolą przed wyborami agi
tować przywódcom związ
ków na rzecz tej, lub in
nej partji, niech zażądają 
od nich pierwej uczciwe
go sprawozdania z dotych
czasowej działalności,niech 
przywódcy ci wytłumaczą 
się ze swego postępowa
nia, będącego zbyt często 
w wielkiej sprzeczności z 
tym, co z wielkim tupetem, 
w potoku frazesów wyrzu
cają z siebie na wiecach.

Cw.

Wieści ważne.
(Z pism  i d ep esz  w czora jszych).

— Dotychczas zg łosiły  swe  
listy  na ręce generalnego ko
misarza w yborczego stronnic
twa P.S.L . i P .P .S . W obec  
tego lista piastow ców nosić 
będzie w  całym państwie N° 1, 
a lista socjalistów  Ns 2.

— W czoraj rano angielska 
eskadra wojenna opuściła port 
gdański.

— Szwajcarja, C zechosło
wacja i W łochy postanow iły  
wypłacić Austrji 15 miljonów  
funtów szterlingów  oraz za
wrzeć z nią układy handlowe.

— Turcy chcą załatwić spór 
grecki bez obcej interwencji, 
co znaczyłoby równocześnie 
oddanie turkom Tracji. Taki 
obrót rzeczy w yw oła stanow
czo sprzeciw Anglji.

— Mustafa Kemal Pasza  
skoncentrował w  pobliżu Iz- 
midu wielką ilość artylerji z 
zamiarem uderzenia na Kon
stantynopol w razie, gdyby  
Anglja nie ustąpiła ze stano
wiska w  sprawie cieśnin.

— Lloyd G eorge w drodze 
do G enew y zatrzyma się  w 
Paryżu, w celu om ówienia z 
Poincarem kwestji wschodniej.

— W czoraj wyjechał do 
G enew y p. Tytus Filipowicz, 
minister pełnom ocny i prze
w odniczący kom isji do w yko
nania traktatu ryskiego. Celem  
wyjazdu p. Filipowicza jest  
wzm ocnienie naszej delegacji 
na zgromadzeniu ligi narodów  
przez specjalistę od zagadnień 
W schodu.

— Dnia 5 b. m., mieszana 
komisja graniczna polsko-ro-



syjska, po 5-cio dniowych de
batach, załatwiła ostatecznie 
szereg spornych spraw gra
nicznych, szczególnie sprawę 
południowej części odcinka 
połocko - wilejskiego. W  ten 
sposób ostatecznie ukończył 
się proces polityczny ustala
nia granicy.

Prześladowanie polaków 
w óolszewji.

Kamieniec Podolski, 14.IX.
Sowiecki trybunał w Ka

mieńcu Podolskim zakończył 
rozprawę przeciw księżom: 
Niedzielskiemu, Dworzackiemu 
i Szymańskiemu, oraz obywa
telom polakom Gipsowiczowi, 
Komornickiemu, Kukowi, Po- 
luszce, jego żonie i siostrom 
Rokocińskim. Trybunał, stosu
jąc się ściśle do ostrych in
strukcji władz charkowskich, 
ogłosił wyrok skazujący wy
mienionych księży oraz 4-ch 
oskarżonych na karę śmierci; 
innych oskarżonych na długo
letnie więzienie Jeden z więź
niów w międzyczasie zbiegł.
D. 5-go b. m. wyrok przesła
no specjalnym kurjerem do 
zatwierdzenia władzom char
kowskim. W  sowieckich kołach 
w Kamieńcu przypuszczają, że 
w razie interwencji rządu pol
skiego wyrok śmierci zamie
niony będzie na kontrybucję 
i karę więzienia. W śród miej
scowego społeczeństwa pol
skiego z powodu wyroku pa
nuje straszliwe przygnębienie. 
Podczas odczytywania wyroku 
na sali słychać było spazma
tyczne łkanie. Skazanych pod
czas eskortowania do więzie
nia bito kolbami i lżono.

aby sprawy oświatowe były wy 
suwane na plan "pierwszy po 
trzeb państwowych i społecz
nych"

Mądra rada.
Sosnowiec, 15 września. 

Zarząd główny tow. nauczy
cieli szkół średnich i wyższych 
ogłosił odezwę do nauczycielst
wa w sprawie wyborów do sej
mu i senatu treści następującej: 

„W myśl zasady, że sejm pra 
cować Będzie tym pożyteczniej, 
im więcej będzie miał iudzi in 
teiigentnych ząrząd główny tow. 
nauczycieli szkół średnich i 
wyższych wzywa gorąco wszy
stkich swych członków i ogół 
nauczycielstwa:

1} aby, o ile są członkami, 
czy sympatykami tych czy in
nych ugrupowań politycznych, 
starali się energicznie o posta
wienie swych kandydatów na 
listy wyborcze;

2) aby nie uchylali się od 
udziału czynnego w akcji przed 
wyborczej zarówno w miastach, 
jak i po wsiach, dążąc do tego,

Humanitarna
instytucja.

Sosnowiec, 14 września
Stosunki sanitarne w Zagłę

biu Dąbrowskim a szczególnie 
w Sosnowcu, do ostatnich cza
sów bardzo dużo pozostawiały 
dc życzenia. I wstyd doprawdy 
przyznać, że tak ważny ośro
dek polskiego życia przemysło
wego nie posiadał do ostatnich 
czasów żadnego po europejsku 
urządzonego szpitala, któryby 
stał na wysokości zadania i 
spełniał rolę, jaką by mu 100000 
miasto nakazywało. Dopiero o- 
statnie lata naszej gospodarki 
wykazały postęp w tej dziedzi
nie i zaczęto się nieco więcej 
zajmować tą sprawą.

Pomoc amerykańska o której 
przedewszystkim należy wspom 
nieć i która na polu walki z

epidemiami położyła nieocenio
ne zasługi, i tutaj w Sosnowcu 
dała s'ę odczuć przez urządze- 
n e szpitala dla dzieci. Tanim 
wiec kosztem otrzymał Sosno
wiec wspaniale urządzony szpi
talik dla dzieci przy Hucie Ka
tarzynie i gdyby nie pomoc 
amerykańska to bardzo wątpli
wą jest rzeczą, czy magistrat 
sosnowieck', który walczy z 
trudnościami finansowymi mógł
by sobie pozwolić na tak wiel
ki wydatek.

Obecnie raamy jeszcze drugi 
nader radosny fakt do skonsta
towania; oto rada miejska łącz 
nie z magistratem postanowiła 
szpital powszechny przy ulicy 
Aleja przekształcić na szpital 
położniczy. Ten fakt zapewne 
liczne rzesze naszej ludności 
przyjmą z wielką radością brak 
bowiem podobnego szpitala bar
dzo a bardzo dawał się odczuć 
tutejszym mieszkańcom. Jak nas 
dochodzą wieści, szpital dla po 
łożnic przy Alei ma być urzą
dzony na 25 łóżek i zaopatrzo
ny w najnowsze przyrządy le 
karskie. A. W.

Glosy czytelników,
Zjazd maturzystów będzińskich.

Dąbrowa Górnicza, 15 września.
Szanowny Panie Redaktorze!
Niniejszym proszę o łaskawe 
umieszczenie w p o c z y t n e j  
„Iskrze" poniższej wzmianki o 
zjeździe maturzystów 7 klaso
wej szkoły handlowej w Bę
dzinie z lat od 1908 do 1916 
włącznie. Zjazd odbył się w 
W arszawie w dniach 8, 9 i 10 
września b. r.

Obrady zjazdu zostały otwar
te przepięknym przemówieniem 
byłego naszego dyrektora p. 
A. Sujkowskiego. Przewodni
czący zjazdu scharakteryzo
wał środowisko i ludzi, to co 
stanowiło najbliższe, codzien
ne otoczenie szkoły i ucznia. 
Jako dominującą cechę zazna
czył odrębny charakter mło
dzieży* w porównaniu z inny
mi zakładami naukowymi. O d
setek bardzo nieznaczny po
chodził z domów, mających za 
sobą dawną cią^łośc kultury 
ziemiańsko-szlacheckiej. Mogło 
to nasuwać pewne wątpliwo
ści i obawy. Można było są
dzić że ten nowy żywioł, któ
ry się kształci w owej uczel
ni, nie wniesie w życie spo
łeczne wybitnych wartości kul
turalnych.

s ta ło  się inaczej, co z dumą 
zaznaczył dyrektor. Już z do

mu wynosiła młodzież cenny 
pierwiastek w życiu społecz
nym: poważny pogląd na świat 
cześć dla pracy i przeświad
czenie, że droga wytrwałej i 
odpowiedzialnej pracy, to jej 
droga w przyszłości. Praca, nie 
jako zło, którego się chce u- 
niknąć, ale jedyny tytuł do 
praw obywatelskich w społe
czeństwie. Ten pogląd nie był 
przez nikogo w ten sposób 
wyrażany, ale stanowił zasad
niczy składnik tego, co nazy
wamy atmosferą szkoły. Jak 
dalece ta 'a tm osfera odbiła się 
korzystnie na jej wychowan
kach, świadczą ^ich dalsze lo
sy i uznanie, z jakim się prze
ważnie spotykają w swej dzia
łalności już daleko poza mura- 
mi szkolnymi.

Nadeszły czasy wielkiej woj
ny i ta szkoła, która była śro
dowiskiem żywej myśli o Pol
sce zajęła, w osobach swych 
uczniów i wychowanków, sta
nowisko czynne w dobie wal
ki o niepodległość. Imiona Ma- 
tyszkiewicza i Monety rozpo
czynają długą niestety listę 
ofiar tej walki, ale także i listę 
ofiarnych pracowników dla 
Polski. Próbę ogniową wojny 
szkoła.wytrzymała z honorem.

M u  o MIM.
110.

— Co jednak począć, gdy 
nie przychodzi; a zakazał nam 
ukazywać się w swojem domo
stwie?

— Może wyjechał z Paiyża?
— Otóż, co właśnie spraw

dzić potrzeba...
— W  jaki sposób?
— Zbadajmy, czy mu po

słaniec list oddał, a według 
jego odpowiedzi działać bę
dziemy.

— Obaj anglicy po śniada
niu udali §ję na plac Bastylii.

Posłaniec stał na swem sta
nowisko, przy rogu bulwaru 
Beaumarchais’go.

Scott zbliżył się ku niemu.
— Przypominasz sobie, iż 

wczoraj oddałem ci list, któ
ry miałeś zanieść na ulicę des 
Tournełłes, pod Ns 36? — za
pytał.

— Tak panie...

— Komuż go oddałeś?
— Nikomu... ocfźwiernej nie 

było w stancyjce.
Tu  opowiedział szczegóło

wo, co zaszło.
Scott niecierpliwie uderzył 

nogą o ziemię, a wydobywszy 
dwadzieśca sous z kieszeni 
i dając mu takowe, rzekł:

— Idź powtórnie na ulicę 
des Tournelles. Znalazłszy od- 
dźwierną, zapytaj, czy pan 
Desvignes jest w Paryżu i 
czyli mu oddano list, pozosta
wiony wczoraj przez ciebie. 
Gdyby był w domu, pójdź do 
niego i powiedz, że spotkanie 
niedoszłe wczoraj do skutku, 
nastąpi jednak dziś, o tej s a 
mej godzinie. Spiesz prędko... 
czekam na ciebie.

— Biegnę!
Posłaniec, przybywszy na 

ulicę des Tournelles, zastał w 
bramie odźwiernę wraz z cór
ką.

— Gdzie mieszka pan D es
vignes?—zapytał.

— W  głębi dziedzińca, w

korytarzu, pod trzynastym nu
merem... Zadzwoń pan.

— Jest w domu?
— Nie wiem tego. Pan Do- 

svignes posiada dwa wyjścia 
z mieszkania, jedno na ulicę 
des Tournelles, drugie od 
strony bulwaru Beaumarcha
is’go. Nie wiemy, kiedy wy
chodzi i wraca.

— Czyś pani oddała mu list 
który przyniosłem tu wczoraj 
i wrzuciłem na stół lufcikiem 
ponieważ stancja pani była 
zamknięta?

— Jaki list? — pytała zdzi
wiona odźwierna; — a zwró
ciwszy się do córki, dodała:— 
Czyś odebrała jaki list wczo
raj i co z nim zrobiłaś?

— Prawdopodobnie wrzuci
łam go do skrzynki..,—odpo
wiedziała Anastazja; — nie pa
miętam... trzeba się przeko
nać.

T u  poszła do skrzynki, no
szącej nazwisko Desvignes, 
i włożywszy w głąb rękę, 
znalazła ją  próżną.

Obecnie wychowańcy będziń
skiej handlówki zajmują prze
różne placówki pracy, stano
wiąc jednak ciągle jedną gru
pę o wspólnych znamionach, 
grupę, jak się wyraża mówca, 
społecznie dodatnią. Dla utrzy
mania łączności, samopomocy 
i potęgowania nadal pracy zo
stał zwołany ten zjazd i w tym 
kierunku potoczą się jego o- 
brady.

Po przemówieniu p. dyre
ktora, odczytaniu wzruszające
go listu od chorego proi Or
łowskiego i depesz, uczestni
cy zjazdu udali się na wspól
ny bankiet, który się stał kon
certem wspomnień o szkol
nych czasach. Nieodżałowanej 
pamięci zmąrli, zwłaszcza prof.
E. Rajctiert, który zdobył so 
bie powszechny szacunek i 
uznanie dla niezmordowanej 
swej pracy i wysokiego, euro
pejskiego poziomu wykładów; 
sposoby, jakich używał dyre
ktor tej szkoły bez praw, aby 
w dobie okupacji rosyjskiej 
zapewnić jej nieskażony cha
rakter szkoły polskiej; gorz
kie wspomnienie nauczyciela 
który, zmuszony do wykłada
nia przez dwa dni w języku 
obcym, odczuwa to, jako je d 
ną z największych przykrości, 
jakie miał w życiu; nasze na 
miętne dyskusje na temat po 
litycznych zagadnień w klasie 
drugiej i trzeciej; — całe to 
bujne życie szkoły z okresu 
ośmioletniego stanęło przed 
naszymi oczami. Z pewnym 
zdumieniem poglądaliśmy po 
sobie. Jakby nie upłynęło lat 
— już jednak z górą dziesią
tek od pierwszej edycji ma
turzystów, a oto — rozeszliś
my się wczoraj i dzisiaj znów 
jesteśmy razem. Prawda nie 
wszyscy. Ale tak bywa i w 
szkole, Ktoś nie przyszedł, bo 
chory, ktoś się spóźnił, a mo
że poszedł „na wagary"? A 
reszta zabawia się tutaj jakby 
na wielkiej pauzie. Ale pauza 
coś długa i dawnym nawykiem 
oglądamy się za naszym re
gulatorem życia szkolnego. 
Jeszcze nam brzmi w uszach 
dyktatorski ton dzwonka szkol
nego. To nasz woźny daje 
znać o sobie, że czuwa. Jakże 
on nam imponował pewnością 
siebie i znajomością bieżących 
spraw szkolnych. Po bankie
cie spędziliśmy wieczór w 
teatrze polskim, a następnego 
dnia udaliśmy się na mszę 
żałobną za poległych i zmar
łych drogich naszych nauczy
cieli i kolegów. Resztę czasu 
do godz. 3-ej komisje, wyło
nione na pierwszym zebraniu 
zużytkowały dla wykonania 
swych zadań, poczym obrady 
wznowiono, przedewszystkim 
nad sprawozdaniami komisji, 
a potem nad sprawą zawiąza

— Nie ma listu — zawołała.
— Może się pomyliłaś, wło

żywszy ten list w skrzynkę 
innego lokatora?

— Bardzo to być może... — 
odpowiedziała dziewczyna. — 
Nazwiska bywają nieraz do 
siebie podobnemi.

—- Biegnij zapytać pana D e
svignes, czyli odebrał list na
desłany?

— Nie ma go... — odrzekła 
Anastazja;—wyjechał dziś ra
no do Rennes.

— Przysięgłabym, iż spot
ka nas nieprzyjemność! — wo
łała z trwogą odźwierna. Pan 
Desvignes rozgniewa się... go
tów się wyprowadzić... tak do
bry...spokojny lokator, awszyst 
ko z twojej przyczyny. Biegnę 
do niego... może mi się uda 
załagodzić tę sprawę.

Tu pani Pillois z rzeźwoś- 
cią młodej dziewczyny pom
knęła przez p o d w ó r z e  do 
mieszkania lokatora.

— Nie ma go... w rzeczy

nia Stowarzyszenia byłych 
wychowańców szkoły handlo
wej w Będzinie. Wybrano za
rząd stowarzyszenia z siedzi
bą w Warszawie, sąd naro
dowy, komisję rewizyjną i wy
dawniczą. Następnego dnia, 
odbyło się wspólne śniadanie,, 
na którym p. przewodniczący 
ogłosił zamknięcie zjazdu.

Obszerniejsze sprawozdania 
ukażą się w prasie, a obecnie 
koledzy maturzyści szkoły z 
lat 1908—16 r. są pr czeni o 
nadsyłanie swych adr ło
wyższej szkoły realne . sę
dzinie na ręce kol. ; ■ nt,
Rzadko wskiego.

Racz przyjąć, Panie e 
ktorze, wyrazy szacunk 
dziękowania za użyczer 
ciny na łamach swego r

Stefan Piotra

K r o n i k i
Kalendarzyk

Dziś NMBP. Bo e
Jutro Euzebji 1 

Wsch. słońca 5 

Zach. „ 6

Z posiedzenia  komlte 
pomoc; jeńcom I uchod; 

z Rosji.
W  ubiegłą środę odbył 

w Sosnowcu posiedzenie 
mitetu pomocy jeńcom 
chodźcom z Rosji.

Na posiedzeniu tym w; 
chano przedewszystkim : 
wozdania finansowego, 1 
odczytał skarbnik kom 
p. Galot oraz członek t 
wonego krzyża inż. W e 
Inspektor Galot oświad- 
że fundusze komitetu pon 
jeńcom i uchodźcom z I 
są na wyczerpaniu i należ - : - 
by bezwzględnie ponownii 
wołać się do ofiarności t 
szego społeczeństwa.

Następnie przystąpion 
obrad nad sprawą grożąc; 
nam epidemji cholery. Szcze
gółowy stan rzeczy przedsta
wił dr. Ryder, który zaznaczył, 
że nie zaszedł na szczęście 
żaden w-ypadek cholery na te
renie Zagłębia, a jednak nale
ży przedsięwziąć wszelkie środ 
ki zaradcze, by ewentuana e- 
pidemja przywieziona przez 
repatrjautów nas nie zasko
czyła.

Po dłuższej dyskusji posta
nowiono porozumieć się z ma
gistratem m. Dąbrowy co do 
baraków, które się znajdują

samej...—wołała, wracając po 
chwili.—Nic się dowiedzieć nie 
zdołałam.

Posłaniec odszedł ku miej- 
scu, gdzie nań oczekiwali 
Scott z Trilbyrn.

— I cóż? — zapytał ów o- 
statni.

— Zaszło małe nieporozu
mienie.

T u  opowiedział szczegóły.
— Zatem ten dom posiada 

dwa wyjścia? — pytał irland- 
czyk.

— Tak, panie... Jedno od 
ulicy des Tournelles, drugie 
od bulwaru Beaumarchais’go.

— Jakim jest oznaczony nu
merem od strony bulwaru?

— Nie wiem, panie... Nie py
tałem o to odźwiernej.

Tu  odszedł.
— Co myślisz o tem wszyst- 

kiem?—pytał Scott Trilbego.
D. c. n.



na tam te jszym  te ren ie  a na p rz y  
sz łym  zebran iu  ostatecznie za
ła tw ić  tę sprawę.

W  końcu p o s ta n o w ił k o m i
te t zw róc ić  się jeszcze raz z 
apelem do tu te jszego  spo łe 
czeństwa o pom oc m aterja lną.

W.

Od wydawnictwa. D ziś  d o 
da jem y bezp ła tn ie  do każdego 
num eru „ Is k ry "  ty g o d n ik  hu 
m o rys tyczn y  p. n. „K w ic z o ł" .  

W o g ó le  d o d a tk i nasze do- 
asowe, ja k o  to : n ie d z ie l

ny „> t ie rk a "  i „K w ic z o ł"  są 
V-.-..pł ne. W* na jb liższe j p rz y - 
*3 złość ukazyw ać się zaczną 

s;':dr żi: „B rza sk " ( łite ra cko - 
f ) ,  P rz y ja c ie l dom o- 
■adnik d la  pań, pan ie - 

t ) oraz „P rze g lą d  han- 
, p rzem ys łow y  i  ro b o t-  

W szys tko  bezp ła t-

" j. W  u b ie g ły  w to re k  
b a w ił w  Z a g łę b iu  D ą - 
m w o jew oda  k ie le ck i 
s ław sk i. P rzy ja zd  w o- 

dy n a s tąp ił w  zw iązku z 
’ <ni w yb o ra m i do se j- 

atu.
ymowa. D n ia  13 bm. 
a zosta ła  w  inspekto - 

u racy w  Sosnow cu nowa 
w?, ro b o tn ika m i hu ty  „P a - 

Jm ow ępodp isa ł zw ią - 
.* z jednoczenia zaw odow ego 

, zarząd auty „P au lina ," obo
w iązu j y ona na dwa m iesiące.

• ła* r  dla emigrantów. D o - 
; i du je m y  się, że kw o ta  em i- 
i. v r  do stanów  Z je d n o - 

naeryki m a być w k ró t-  
wyczorpaną. W  in te res ie  
p rów leży, b y  co rych le j 

ę o zezw o len ie  na w y - 
A m e ry k i.

■; a ji.r tu . N iedz ie lne  zaw o- 
kę nożną m ędzy H u 
rto w y m  „S o sn o w ie c "

, i „S z tu rm " z L o d z i, 
z rezu lta tu . W y n ik

u b ie g ły  p ią tek  rozegra - 
d y  foo tba iow e  m iędzy 

, ą“ z Sosnow ca a
„Is* z B }dom ia. Z w y c ię ż y 
ła  1“ w  s tosunku  6  : 2 .

Podwyższenie taryfy telegra
ficznej. Z  rozporządzen ia  m in. 
poczt, i te leg ra fów , od dn ia 
1 bm . podw yższona zosta ła 
ta ry fa  te leg ra ficzna  w  obroc ie  
w ew nę trznym  z 20 na 50 mk. 
od w yrazu  za te legram  zw y 
cza jny i  z 60 na 150 mk. od 
w yrazu  za te leg ram  te rm in o 
w y. N a jm n ie jsza  op ła ta  za te 
legram  zw ycza jny  do 1 0  w y 
razów  w yn o s i 500 m k. Z a  w y 
danie p o kw ito w a n ia  na żąda
nie nadawcy 50 mk,.. za b lan 
k ie t 1 0  mk., za zaw iadom ien ie  
o doręczen iu  te leg ram u  500 
mk., za odpow iedź zw yk łą  510 
mk., te rm in o w ą  1510 m k. do 
1 0  w yrazów , ponad 1 0  w y ra 
zów  pob ie ra  się op ła tę  s to 
sow n ie  do ilo ś c i w y ra zó w  bez 
ograniczenia. Za zatrzym anie  
te legram u, k tó ry  n ie  zosta ł 
jeszcze p rze te leg ra fow any po 
trąca się 150 mk. resztę  zw ra 
ca się nadawcy. Za depesze 
podawane na dw orcach k o le 
jo w y c h  po b ie ra  się po 15 mk. 
ponad ta ry fę  od w yrazu , ja ko  
dochód d la  ko le i. Za te le g ra 
m y, nadawane w  bok od sta
c ji te leg ra ficznych  do s tac ji 
pocztow ych, pob ie rano je s t 
dodatkow o za pocztę 50 mk. 
znaczkam i pocz tow ym i.

Akcja budowlana. M in is te r-  
ju m  skarbu  w ys tą p iło  do ra 
dy  m in is tró w  z w n io sk ie m  o 
p rzyznan ie  dalszych k re d y tó w  
w  w yso ko śc i oko ło  p ó łto ra  
m ilja rd a  m arek na cele budo
w lane. S um y te, podobn ie  ja k  
k re d y ty  poprzedn ie , p o d z ie lo 
ne mają być m iędzy in s ty tu 
cje bankowe, na k tó re  rząd 
ma w p ły w  bezpośredni. B anki 
udzie lać m ają k re d y tó w  b u d o 

w lanych  p rzedew szys tk im  ko 
ope ra tyw om  m ieszkan iow ym , 
gm inom , a także osobom  p ry 
w a tnym . Jest nadzieja, że z 
w iosną  ro k u  p rzysz łego  nastą
p i ożyw ien ie  ruchu  budow la 
nego, do czego w  znacznym 
s topn iu  p rzyczyn ią  się udz ie 
lane przez rząd  k re d y ty .

Wycieczka młodzieży francu
skiej, bawiąca obecaie w  W a r 
szaw ie dnia 2 1  bm. z Z akopa
nego p rzybędz ie  do Zag łęb ia , 
następnego zaś dn ia uda się 
do K a to w ic .

Polski czerwony krzyż. Za
rząd sosnowieckiego oddziału 
uprasza członków o przvbycie 
w dn iu  16 bm o godz. 7 w e 
czorem do lokalu czerwonego 
krzyża ul. Kościelna nr, | 6  na 
ogólne roczne zebrane sprawoz 
dawcze.

Porządek obrad: ,11 odczyta
n e  protokółu poprzedniego ze
brania ; 2 j sprawozdanie zarzą 
du i kom isji rew izyjne j; 3) wy 
bory zarządu i kom isji rew izy j
nej; 4} wnioski. 3525 1-1

Ze Zw. b. wojskowych. Za
rząd zw iązku byłych wojsko
wych Zagłębia Dąbrowskiego 
zawiadamia swych członków, że 
jeże li do dn a 2 0 -go września 
r  b me uiszczą zaległy h skła
dek członkowskich lub p rzy
czyny niepłatności nie um oty
w ują listownie zarząd zw iązku 
postara się skreślić z lis ty  człon 
ków tych kolegów, k tó rzy  za
niedbują obowiązki wobec 
zw iązku. 3522

Muzułmanie w Sosnowcu za 
m ie rza ją  za łożyć ko lon ję . Jak 
nam donoszą, k ilk u  m uzułm an, 
posiada jących ju ż  po 2 — 3 żo 
ny, ośw iadczy ło  się w  tych  
dniach k ilk u  po lkom , tw ie rdząc, 
że p raw o nasze nie sp rzec i
w ia  się w ie lożeńs tw u  m aho
metan, o ile  ci m ają dla swych 
żon u trzym an ie  dostateczne. 
W  każdym  razie  now ym  żo 
nom  sta rych  m ężów w inszu 
jem y !

Nowy rozkład jazdy. W  tych  
dniach ukaże się w  handlu ks ię 
ga rsk im  i w  kioskach na d w o r
cach ko le jo w ych  drug ie  w yda 
n ie  u rzędow ego rozk ładu  ja z 
dy  popraw ione  i uzupełn ione, 
z uw zg lędn ien iem  zm ian tak 
w  części ro zk ła d ó w  ja żd y , ja k  
i  w  części ta ry f osobow ych i 
pocztow ych.

D la  posiadaczy p ie rw szego 
|  w ydan ia  u rzędow ego rozk ładu  

jazdy , ukaże się p ie rw szy  do
datek p ła tny , obe jm u jący  w szel 
k ie  zm iany przeprow adzone 
w now ym  w ydan iu .

Zboże potaniało. Z  dwóch 
p rze c iw le g łych  krańców  R ze
czypospo lite j nadchodzą w ie 
ści o znacznym spadku cen 
zboża: z K ra ko w a  i B ia łe g o 
stoku.

W  K ra k o w ie  w  ostatn ich 
dniach cena żyta  spadła na 
16.001 m kp., w  B ia łym s to ku  
zaś naogó ł ceny zboża spad ły  
o 15— 20 proc.

Złoczyńcy. W  ub. tygodn iu , 
w  nocy na s tac ji M iechów , 
n ieznany złoczyńca p o ło ż y ł 
ua szynach ko le jo w ych  k ilk a 
naście g rubych  gw oździ. M o 
g ła b y  nastąp ić ka tastro fa , lecz 
zamach wczas zauważono i 
gw oździe  usun ię to . W y k o le iła  
się ty lk o  lokom o tyw a , oby ło  
s ię bez pow ażn ie jszego w y 
padku. W  celu w y k ry c ia  z b ro 
dn ia rzy  p o lic ja  p row adz i śledz
two.

Ujęcie ptaszka. W czo ra jsze j 
nocy, p o lic ja  pogońska  a re 
sztow ała  p rz y  u l. -F ło rja ń sk ie j 
poszukiw anego oddawna przez 
p o lic ję  k ie lecką  Jana Nowaka. 
C iążą na m m  za rzu ty  doko
nania licznych  k radz ieży  i  na
padów. U k ry w a ł on się pod  
ró żn ym i pseudonim am i „W a 
c ław a", „A lfo n s a " i in.

A resz tow anego  odesłano do 
d ysp o zyc ji p o lic ji w  Busku.

Kosztowna zabawa. M ieszka
niec N iw k i Józef S m u lsk i w  
ub. środę p rzy je ch a ł b ryczką  
do Sosnowca. Po za ła tw ien iu  
spraw unków , o godz. 7 w iecz. 
poszed ł się baw ić do res tau 
ra c ji M in ko w sk ie j p rzy  u lic y  
K ró tk ie j w  Sosnow cu. Zaba
w a p rzec iągnę ła  się d łuższą 
chw ilę , podczas k tó re j z łodz ie j 
u p ro w a d z ił kon ia  z bryczką. 
Z  pow odu  zabawy p. S. s tra 
c ił kon ia  z b ryczką  w a rto śc i 
400 tys . mk. D ochodzen ie  w  
toku .

Amatorka kur. Zam ieszka ła  
w  S osnow cu p rz y  ul. S ienk ie 
w icza M arjanna P. je s t na ło 
gow ą a lkoho łiczką . N ie  majac 
skąd czerpać na w ódkę, P. 
obchodzi podw órza  i k radn ie  
k u ry , sp ien ięża je  i  kupu je  
w ódkę. W czo ra j znow u skra 
d ła  ku rę  F ranciszce G ó ra lo - 
w e j. Będącą jeszcze w  stanie 
p ija n ym  am atorkę k u r i a lko 
ho lu  osadzono pod kluczem .

Na gruszkach. JDo ogrodu  
W incen tego  S. p rzy  u l. P i ł 
sudskiego Ns 50 w  nocy za
k rad ło  się dw uch n ie le tn ich  
am atorów  g ruszek Józef A . i 
H e n ry k  C. C h łopcy  o b trząś li 
k ilkanaśc ie  fu n tó w  g ruszek i 
z łupem  tym  chc ie li um knąć, 
zos ta li p rzy ła p a n i przez g o s 
podarza. S. ośw iadczy ł, że nie 
chodzi m u o g ruszk i ty lk o  o 
to , że m a lcy w ła z ili na d rze
w o i d la tego oddał ich w  ręce 
p o lic ji,  g ruszk i zaś zabra ł do 
domu.

Kradzież świni. M arji Ma- 
chon iow e j Sosnow iec, N afc ia- 
na 7 skradz iono  św inkę  w a r
tośc i 50 tys. mk.

Czy to w porządku? W czo ra j 
o godz. 5 i  pó ł rano przez Ra- 
dochę przepędzono n?. Ś ląsk  
oko ło  60 św iń. C zy to  je s t 
w  porządku, czy też je s t nad 
tym  jakaś kontro la?

Kradzieże. Józe fow i P ie ka r
sk iem u we w s i Czarna góra, 
pow . m iechow sk iego  sk ra d z io 
no pośc ie l za 1 0 0  tys . m k.

— M o szko w i D a w id o w i w  
O lkuszu  skradz iono  fu tro  za 
1 0 0  tys . mk.

—  W  pociągu pom iędzy  Ząb 
ko w ica m i a Łazam i pasażero
w i M ich a ło w i B ro n s ta le ro w i 
z L o d z i skradz iono  w a lizkę  
z odzieżą, b ie lizną  i ró żn ym i 
d rogocennym i p rzedm io tam i, 
w a rto śc i 5 m iljo n ó w  m arek. 
P oszkodow any zam e ldow a ł o 
k radz ieży  p o lic ji,  k tó ra  ro zp o 
częła energiczne poszukiw an ia .

Po d ług ich  poszuk iw an iach  
znaleziono po łow ę  w a liz k i 
pod  Z ąbkow icm i, d rugą  zaś 
pod  Z a w ie rc ie m  i  część m nie j 
w a rtośc iow ych  p rzedm io tów , 
p rze to  is tn ie je  p rzyp u szcze 
nie, że z łodz ie j um kną ł z łu 
pem  w  Łazach ’D a lsze do 
chodzenie w  toku .

PAŃSTWOWE SEMINARJUM NAUCZYCIELSKIE MĘSKIE 
w Sosnowcu, ul. Wawel 1.

ZA PR O SZEN IE  RODZICÓW .
W  pierwszą rocznicę założenia Seminarjum naucz. męsk. 

w  Sosnowcu d. 17.1X. odbędzie się poświęcenie gmachu. Na tę  
uroczystość zaprasza D yrekcja wraz z Radą Pedagogiczną i 
m łodzieżą wszvstkich rodziców  uczn ów Seminar, i  4  klasowej 
wzo owej szkoły ćwiczeń Program: d. 17 wrześn. o g. 9 i  pół 
rano rnsza w Sosnowcu z koncert m łodz o g, 10 r. skromny 
poranek w zakładzie. Obecność rodziców  pożądana. 3 5 3 6

Z teatru.
Występy Junoszy-'tępowskie- 

go m ają zapewnione p o w o 
dzenie.

D z iś  ukaże się św ie tn y  ten 
a rtys ta  w  „Ó sm e j żonie S in o 
b rodego "; w  sobotę w  „B a c - 
caracie"; w  n iedz ie lę  w  „K o 
b iecie , k tó ra  za b iła ".

Ofiary,
I. Z . na re p a tr ja n tó w  mk. 500.
Ju ljan  Szczęsny na in w a li

dów  w o jennych  1500 m k.
W ła d ys ła w a  G rzyw na  na 

C ze rw ony K rz y ż  500 mk.

Iroaika iltieeii
Zabawa leśna. W  niedzielę, 

dnia 1 0 , na Gruchawce pod 
K ie lcam i, urządzono piękną za 
bawę w  lesie z przeznaczeniem 
dochodu na zakład salezjański, 
zostający pod kierownictwem

ks. Symiora Raźnie brzm ia ły 
dźw ięki o rk iestry strażackiej, 
pod sprawną batutą kape m istrza 
p Bednarza, M uzykanci sale
zjańscy dzielnie je| dopomagali 
więc bvło wcale wesoło, cho
ciaż pod wieczór, dawai się od
czuć przejm ujący chłodek je
sienny Ten i ów, na r  jzgrzew 
kę w yp ija ł s o b i e  kusztyczek 
wzmocnionej, ile  że na dłużej 
trza  się pożegnać będzt,e z a l
koholem, bo na czas wyborów  
zarządzono prohibicję Czyste
go zysku z zabawy osiągnie się 
sumkę pokaźną, co i nieźle, 
gdyż zakład o. o salezjanów 
kszta łc i m łódź na sławetnych 
rzem ieśln ików  i to w w ie lu  bran 
żach, jako to - unszcie szew
skim, kraw ieck im  rym arstw ie, 
stolarce i . p

Ceny kieleckie. Słonina 1 1 0 0 , 
smalec 1300, w ołow ina 300, po 
łędwica 350, w ieprzow ina 600, 
chleb 450.

Zjazd pomologów. W  sali ro 
bo tn ików  chrześcjańskich od
był się w  niedzielę, dnia 10 b.m. 
w K ielcach zjazd ogrodników  z 
k ilk u  pow iatów  ziem i k ie leckie j. 
Po nabożeństwie w  katedrze, 
obrady zagaił p. Adamski, za
prosiwszy na przewodniczącą, 
panią H enrykową S ienkiew iczo- 
wą z Obtęgorka. R eferaty w y 
głosili specjalni referenci, a więc 
p. p. Jankowski z Warszawy, 
M ierzw ińsk i z Sielec Pińczow- 
skich i inni. Przemawiał też 
ins truk to r p. S taliński. Radżo 
no o potrzebach ogrodnika, we 
wszelkich jego działach i  nad 
sposobem pvidaiesienia ku ltu ry  
ogrodniczej w kra ju . W yłon iła  
się kw esija  subsydjów rządo
wych dla ferm ogrodowych i  sa
dów, jak również sprawa re fo r
my ro inej w zw iązku z potrze- 
bąjnadziałów pod ogrody. W śród 
wolnych wniosków, zasłużył so 
bie na uznanie wniosek p. Franc. 
Krysickiego. w ł. ogrodu w K ie l
cach, k tó ry  był zdania, że ra 
czej dawać rządow i, niż brać 
w inniśm y od r z ą d u ;  w zyw ał 
w ięc do wytężonej pracy w za
wodzie ogrodniczym, a owoce 
tej pracy zachęcą i rząd do or
ganizacji ferm  ogrodowych i do 
propagandy wśród włoścjan k tó 
rzy  na ogół mało się oddają 
ogrodnictwu. Na w a lny zjazd 
do W arszawy z pokazem-wy sta
wą, k tó re  się odbędą dn 2 1 , 2 , 
3, 4, września, wybrano na de
legatów pp. instr. Stalińskiego, 
M ierzw ińskiego i Krys>ckiego.

0 lokale dia szkół. W  każdej
u lic y  k ie leck ie j są p rz y n a j
m n ie j 2 chedery, za jm ujące po 
k ilk a  p o ko jó w . Ż y d z i um ie ją  
sobie radz ić  z g łodem  m iesz
kan iow ym , a na szko ln ic tw o  
ich  w yznan iow e zawsze się 
znajdą w o lne  loka le . C a łk iem  
inaczej byw a ze szko łą  po lską, 
naw et państw ow ą. O to  np. w  
K ie lcach  g im naz jum  państw o
we R eya nie posiada m ie jsca 
na 4 p ie rw sze  k lasy, a ro d z i
ce nieszczęsnych dzieci z ło 
rzeczyć muszą, że m im o lic z 
nych starań, sp raw y te j bo le 
snej a palącej dotyczczas nie 
um iano za ła tw ić , w  c iągu 3 la t.

Z n ie c ie rp liw ie n i p rzysz li on i 
ca łym  gronem  (dnia 6  w rze 
śnia) do m ag is tra tu  z p ro te 
stem  p rze c iw  b ra ko w i lo ka 
ló w  d la  g im n. m ęskiego im . 
R eya i  d la żeńskiego , im . b łog. 
K in g i, obu państw ow ych .

P rezyden t p. L u ka s ie w icz  i 
prezes rady  m ie jsk ie j p. K o 
stuch o dczy ta li rozża lonym  3

te leg ram y, w ysłane przez n ich  
w  ty m  p rzedm ioc ie  do m in i
s te rs tw  sp ra w ie d liw o śc i,o św ia 
ty  i ro b ó t pub licznych , dom a
gające się jakna jszybszego  o - 
p różn ien ia  przez sąd o k rę g o 
w y  re sz ty  gm achu b. g im na 
z jum  ro sy jsk ie g o , pon iew aż 
sąd o p ró żn ił dop ie ro  je d n o  
p ię tro .

Po zapoznaniu się z tre śc ią  
te leg ram ów , g rono  ro d z ic ó w  
uda ło  się do p. w o je w o d y , z 
k tó ry m  je d n a k  n ie m og ło  s ię  
zaraz porozum ieć, z po w o d u  
spóźnionej po ry .

N a leży chyba tuszyć, że w o 
bec rozpoczęc ia  ro k u  szko lne 
go, p rzyd z ie le n ie  lo k a lu  obu 
rzeczonym  ucze ln iom  nastąp i 
w  ry c h ły m  te rm in ie .

Ostatnie wieś
(P rz e z  te le fo n .)

Warszawa, 14 wrześn'a.
Poseł n iem iecki Raucher zło 

ży ł rządow i polskiemu notę, w  
k tó re j oświadcza, że skarga pol
ska do lig i narodów na los lu d 
ności polskiej na Śląsku opo l
skim jest aktem nieprzyjaznym  
względem Niemiec, zdaniem bo
wiem rządu niemieckiego spra
wę tę można było załatw ić bez
pośrednio drogą rokowań po l
sko-niem ieckich. Nota ta  m ija 
się zupełnie z prawdą, ponie
waż Polska zw róciła  się ze skar
gą do lig i narodów dopiero po 
wyczerpaniu wszelkich innych 
sposobów in terw encji.

W arszaw a, 14 w rześn ia .
G enera lny  kom isarz  w y b o r

czy w y jaśn ia , że p o g ło s k i o 
tym , ja k o b y  w y b o rc y  p rz y  
w ybo rach  m u s ie li s tw ie rdzać 
tożsam ość osoby w y łączn ie  na 
podstaw ie  now ych  dokum en
tó w  p aszpo rtow ych  je s t n iez
godne z praw dą. S tw ie rdzen ie  
tożsam ości osoby g łosu jącego 
będzie zależało w y łączn ie  od 
uznania k o m is ji w yb o rcze j,
k tó ra  ma p raw o  zadow o lić  s ię  
każdym  dokum entem  o s o b i
stym .

W arszaw a, 14 w rześnia.
P .K .K .P . od ju tra  puszcza 

w  ob ieg  now e bankno ty  na 
sumę 1 0 . 0 0 0  m k. B a n kn o ty  b ę 
dą k o lo ru  szarego.

W arszaw a, 14 w rześn ia .
P o rządek  dz ienny jes ienne j 

ses ji se jm u będzie następu jący: 
1 ) ra ty fik a c ja  pop raw ek  do 
p ak tu  l ig i  narodów , 2 ) za ła t
w ien ie  sp raw y  ko n w e n c ji pocz
to w e j z H iszpan ją , 3) ustaw a 
ro ln a  i  spraw ozdan ie  k o m is ji 
ro ln e j w  sp raw ie  w a lk i z ks ię - 
gosuszem .

Ciągnienie '5 lo te rij państw. 
5 klasa 7 dzień.'

W y g ra n a  80.000 m k. pad ła  
na nr. 56 970, 63.112 i 65.978. 
w yg rana  50.000 mk. na n r. 
4616.

Giefda urzędowa.
W arszaw a, 15 w rześn ia . 

D o la ry  6,925 
F u n ty  szte rl. 31,000 
F ra n k i franc, 528 
M a rk i n iem . 4.47 
K o r. czeskie 230 

„ austr. 9.5.

Sosnow iec, 15 w rześnia.
W czo ra jszy  ku rs  m ark i n ie

m ieck ie j w  Sosnow cu: 4,50 
do 4,60.



Og ł o s z e n i e .
M agistrat m. Sosno.vca  ogłasza, ż e  sp isy  w yborców  do  

Sejm u i Senatu
O li d » i a  1 5  w r z $ ś m i « i  8 9 2 2  r*.

w yłożon e będą do przejrzen ia w  lokalach p oszczególnych  
O bw odow ych Komisji W yborczych w  godzinach w skazanych  
w  ogłoszeniach, w yw ieszon ych  na dom ach i w lokalach w  

^których urzędują w spom niane Komisje. 3521—3—1 1

l i
: :  PAŃSTWOWA SZKOŁA GÓRNICZA i HUTNICZA w DĄBROWIE GÓRNICZEJ ::
P o s z u k u j e  2 n a u c z y c i e l i ,  z e  s t u d j a m i  p o l i t e c h n i c z n e m i  d o  w y k ł a d ó w :

1) c z ę ś c i  m a s z y n ,  w y t r z y m a ł o ś c i  m a t e r j a ł ó w  l u b  m e c h a n i k i  t e o 
r e t y c z n e j  i p r o w a d z e n i a  k r e ś l e ń  c z ę ś c i  m a s z y n  o r a z

2) e l e k t r o t e c h n i k i  a  s p e c j a l n i e :  u r z ą d z e n i a  i o b l i c z e n i a  i n s t a 
l a c j i  p r z e w o d w  w  b u d y n k a c h  i s i e c i  p r z e w o d ó w  z e w n ę t r z n y c h  o r a z  
p r o w a d z e n i e  p r a c o w n i  e l e k t r o t e c h n i c z n e j .

D o  p o s a d  p o w y ż s z y c h  p r z y w i ą z a n e  j e s t  w y n a g r o d z e n i e  o k o ł o  
100.000 m . m i e s i ę c z n i e ,  w e d ł u g  n o r m  w r z e ś n i o w y c h  r .b .  m i e s z k a n i a  
j e d n o p o k o j o w e  z  o p a ł e m  i ś w i a t ł e m .

Z a  p o w y ż s z e  w y n a g r o d z e n i e  n a u c z y c i e l e  o b o w i ą z a n i  są  d o  18 
g o d z i n  w y k ł a d ó w  t y g o d n i o w o .

Z g ł o s z e n i a  z  ż y c i o r y s e m  i i o d p i s a m i  ś w i a d e c t w  n a l e ż y  p r z e 
s y ł a ć  d o  D e p a r t a m e n t u  S z k ó ł  Z a w o d o w  c h  M ,M P. i O. P .  w  W a r 
s z a w i e  B a g a t e l a  12 i d o  D y r e k c j i  S z k o ł y  w  D ą b r o w i e  G ó r n i c z e j .

3540

g  Podaje się do w iadom ości za interesow anych , że  w sze l-  
jg kie informacje w zw iązku z um ieszczoną dnia 15 sierpnia  
f§ w  Iskrze w zm ianką o pow stań u 8  klas. W yższej szkoły  
H realnej w  Sosnow cu  będą u d zie lon e w  niedzirlnyro num erze 
B Iskry; w  tym  czasie  ednak u d ziela  się  w iadom ości w kan 
jj celarji szk o ły  handlow ej ż e ń sk e j  im Królowej Jadw igi 
£  w  Sosn ow cu  (D ęblińska 11 —  III p ) od  ó do 8  w ieczorem .
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P A W I E  i P A R O W I E !
C hcecie się ładnie ubierać to  przekonaicie się tylko w  firn 2

U f W  p  n F L F f i I N T f i "  Modrzejowsttej 15, wejście„ u n r j ł r  P- n . „C L C SJA 11IU  z U| ICy Targowej 15, 1 piętro front
w  now ootw orzonej pracow ni ubiorów  damskich, m ęskich i w szel
kich robót futrzanych, która w ykony wujyr^aniówienia z w łasnych
i pow ierzonych  m aterjałów podług ostatniej mody. C eny nader
m skie. Pracownia posiada w ielk i w^bór tow arów  krajew rch
i angielskich. U w ażajcie  na nasz adres!
U). Modrzojowska 15, w u jśc it z ul. Targow ej I piętro front

«**Bib2biść Panie u rat 1923!
K t ó r a  z  P a ń  z e c h c e  s ię  ł a d n i e  u b r a ć  n i e c h  s ię  z g ło s i  d o  n a j s o 
l i d n i e j s z e g o  m a j s t r a  p r a c o w n i  s u k i e n  i k o s t j u m ó w  d a m s k i c h  
k t ó r y  s a m  p r o w a d z i  p o d  w ł a s n y m  k i e r o w n i c t w e m  2153— 21-3

M. W ajss, Sosnow iec, ul. M odr/ejowska 33.
C e n y  25 p r o c .  tan ie j ' ,  j a k  g d z i e i n d z i e j .  N a  P r 7 n 8 r n n < ) i n i r t  cdftl  
s k ł a d z i e  w i e l k i  w y b ó r  w s z e l k i c h  d o d a t k ó w  l i  t b K U l I d J b i b  d i t ja

'mm

Z a r z ą d  z w i ą z k u  b y ł y c h  w o j s k o w y c h  m a  do  s p r z e d a n i a

O g r ó d  w a r z y w n y
w  S o s n o w c u ,  p r z y  A l e j a c h ,  r ó g  P i ł s u d s k i e g o  1 i p ó ł  m o r g i  k a r to f l i ,  
500 k r z a k ó w  p o m i d o r ó w ,  k a p u s t a ,  b u r a k i ,  c e b u l a  i t p. Z a i n t e r e s o w a n i  

m o g ą  o k a ż d e j  p o r z e  o b e j r z e ć .  — L o k a ł  Z w i ą z k u ,  C z y s t a  7,
o d  3 —5 p o p o ł u d n i u .  ” 3523 2-1

S O S N O W I E C

K I N O - O R Z H
O d  14-g o  do  18-g o  w r z e ś n i a .

„ W  Im ieniu  p r a w a ”
C y r k o w y  d r a m a t  w  6 ak t .  a k c j a  
k t ó r e g o  r o z g r y w a  s ię  n a  a r e n i e  
Cyrku King, w  r o l i  g ł ó w n e j  s ł y n 

n y  b o k s e r  i a k r o b a t a

ED©8£ POLO*

m

S F I N K S
O d p o n ied z . 11 go d o  17 w sześoi* 

II i OfeUt u i  Stsa &

d r a m a t  w  6 -c iu  c z ę ś c ia c h .  
A n t i n e a  w ł a d c z y n i  A t l a n t y d y  n a 

s z a  r o d a c z k a  N a p i ó r k o w s k a .

B a c z n o ś ć :  O d  18 g o  w r z e ś n i a
„KOBIETA NA ŁAŃCUCHU1'!

BĘD ZIN .

Te&tr-Corso
O d  11- g o  do  17-g o  w r z e ś n i a  b .r .

ATLANTYDA
w 2 serjach 12 ak tach .

E p o k o w y  f i lm  n a g r o d z o n y  z ł o 
t y m  m e d a l e m  w  P a r y ż u .

O S O B Y :
A N T I N E A  w ł a d c z y n i  A t l a n t y d y

S ta n is ła w a  Napiórkowska.

D Ą B R O W A .

K l s i o V e n t s s
0 d soboty 9 do sra ły  13 h. m, 

Jadnoserjowy wielki dramat cyrkowy 
w 8 akt.eh  p t.

„Król a r e o f
W roli głównej występuje siynay 

sobsraDioa b.issu
MAUiSTE, 

a ad ii ł łem  małpy asympjasa 
  JACK’A______ _
Do obrasu przygrywa artystyczny du

et z udauDm słynnego 
p. CYBULSKIEGO.

K I N O  „ODEON” 'DĄBROWA
Od 13-go do 17-go wrześais, wiąaznie

N a ł a s c e  fa l
Groz$ przejmujący drnurat  w 6 - c i a  tz .  

jako IV seria obrazu t, t 
HERKULES CZARNYCH GÓR 

W roli g ł6»nej ulubieaiee publiki 
ELG9 0  L IN C O L N .

WIELKA TANIA WYSPRZEDAŻ RESZTEK! ( W y s p r z e d a ż  r e s z t e k  o d b y w a  s ię  w  n a s z e j  S p ó ł c e  
— =  D W A  R A Z Y  W  R O K U .)  == = = ==—

c T i l r r a  t T d a C z y t e l n i k o m  „Isky* skorzystać nabycia tanich resztek, które zosteją [ze sztak wielkich 
STARYCH ZAPASÓW, postanowiliśmy wysyłać każdemn Czytelnikowi .Iskry* po cenie własnych kosztów następujące: (Re
sztki podzielone są na 4 gatunki i nadają się na śliczne męskie ubrania, kostjumy damakie lub płaszcze. Resztki te są 

z materjałów ubraniowych pierwszorzędnych fabryk, caysto wełniane, pełnej szerokości, we wszystkicli kolorach)
Ze sztuczki sprzedawane były u nas po: 

G atunek .A. M kp. 12 900 za 3 m etry 6 000 za metr
,B " „ 15 900 „ ' 7 000
»C . 20 500 „ .  8.000 ..

D  2 4 , 8 0 0  • ” 1 0  0 0 0  . „
• j  . Bo każdej resztk i na żądanie Klientagwysyłam y komplet podszewki pod m arynarkę, kamizelkę, spodnie, kieszeni 
i  do rękawów po Mk. 6.500—wyższy gatunek po Mk. 8 .000—i najwyższy gatunek po Mk. 9 .500—

RESZTKI NA PALTA JESIENNE LUB ZIMOWE.
G a t u n e k * A “ 

u B “ 
* C “ 
„ D “

M kp. 19.250 
„ 25 500
„ 29.700

36.250

n a  p a l t o M a t e r j a ł y  t e  są  g r u b e ,  m i ę k k i e ,  
w  ł a d n y c h  k o l o r a c h ,  n a  l e w e j  
s t r o n i e  m a j ą  k r a t ę ,  z a m i e n i a j ą c ą  

p o d s z e w k ę .
UWAGA: Przy zamówieniach na tę tanią sprzedaż resztek  obowiązkowo 

następujący k u p o n :

W y s y ł a  s ię  p o c z t ą  z a  p o b r a n i e m .  
( P ł a c i  s ię  p r z y  o d b i o r z e ) .  O p a 
k o w a n i e  i p r z e s y ł k a  o d  1 d o  3 -ch  

r e s z t e k  M kp .  1000 
ies t  załączyć w liście przy zamówieniu,

S Kupon na tanią sprzedaż resztek.
W»ż«e: WRZESIEŃ i PAŹDZIERNIK 1922

j C z y t e l n i k  „ I s k r y “ I m i ę  i N a z w i s k o .....
“  • P o c z t a   w i p ś— W i e ś .................................. N r .  d o m u ......P o w i a t ..................................Z i e m i a ......

BACZN0SC ! Kupon powyższy słaży ns nabycie tych  tanich  resżtek  i je s t  ważny tylko na przeciąg tych dwóch miesięcy.
Jesteśmy pewni, że Czyteiaiey .Iskry*  otrzym awszy od nas taką lub kilka resztek, zestana naszymi stałym i Klien

tam i i będą niezawodnie żądać inne towa y, k tó re  są opisane w nowym cenniku, a takowy dołączamy do każdej re sz tk i 
bezpłatnie. Zamówienia wraz z dtłaczonym  kuponom nad sjłać  ped adresem:

U f a r a s f f w s k M  W a w u f f a k S u s - w w ®  Warszawa, Jasna 18-20. Telefon 243-80 i 171-28
Przybywająeyoh d* Warszawy osobiście prosimy o przedstawienie przy kupnie powyższego kuponu. 3542

‘

S K » *
m a s s o m  mmsam

S88B IE  mumi
R  i  i  n  « ,

I 30 mk. ca  w yraz

T u r n a l e  m ó d  m ę s k i e  i d a m s k i e  p o  
A. l e c a  w  n a j w i ę k s z y m  w y b o r z e  
J ó z e f  H l a w s k i ,  S o s n o w i e c .  3412 8

Pr o s z ę  u p r z e j m i e  t e g o  p a n s ,  k t ó 
r y  z w r ó c i ł  m i  6 -g o  b .m .  m ó j  d o 

w ó d  o s o b i s t y  o p r z e s ł a n i e  r e s z t y  
m o ic h  d o k u m e n t ó w  p o d  a d r e s e m :  
S o s n o w i e c ,  W e s o ł a  4 , B ł e s z y ń s k i .

3508-1

P a n i e n k a  z  8 - k l a s o w e m  w y k s z t a ł 
c e n i e m  u d z i e l a  k o r e p e t y c j i  i 

p r z y g o t o w u j e  d ó  s z k ó ł  S k r o m n e  
w y n a g r o d z e n i e .  W i a d o m o ś ć  I s k r a

35x0-1

P r a g n ę  p r z y ł ą c z y ć  s y n a  s w e g o  d o  
k o m p l e t u  i n t e l i g e n t n y c h  d z ie c i  

k u r s u  k l a s y  w s t ę p n e j .  Ł a s k a w e  
z g ł o s z e n i a ,  D ą b r o w a ,  S ł a w k o w s k a  
9 . W y g a n o w s k a .  3525-3

£ * '» © « d f  'i 
Zaofiarowali® M  mk, s» wyra*.

2 c z e l a d n i k ó w  s z e w s k i c h  o r a z  p o d 
r ę c z n e g o  p o t r z e b a  z a r a z .  D ą b r o  

w a  3 M a ja  12, Ż e l i c h o w s k i .  3471-2

Po w a ż n i e j s z e g o  c z ł o w i e k a  d o  r o z 
k l e j a n i a  a f i s z ó w  z a  d o b r e m  w y 

n a g r o d z e n i e m  p o s z u k u j e  od  z a r a z  
B i u r o  O g ł o s z e ń  J.  H la w s k i  w  m i e j 
s c u  3473-1

Ku c h a r k a  do  p r o w a d z e n i a  g o s p o 
d a r s t w a  p o s z u k i w a n a .  Z g ł o s z e 

n i a  p i s e m n e  d o  „ ł s k r y “ p o d  „ K u 
c h a r k a " .  3527-5
D o s z u k u j ę  p a n i e n k i  n a  p r z y c h o d -  
T n i ą  d o  z a j ę c i a  się  j e d n o r o c z n e m  
d z i e c k i e m  w  g o d z .  1 d o  9 w i e c z .  
N i s k a  11, m .  2. 3489-1

|  P o szuk iw ane  mk. 10 ca  wyraz,

Śl u s a r z - m e c h a n i k  z  3 l e t n i ą  p r a k t y 
k a  i p ó ł r o c z n ą  s z k o ł ą  s z o f e r s k ą  

w o j s k o w ą  p o s z u k u j e  p o s a d y .  W i a 
d o m o ś ć  Z a w i e r c i e ,  ul.  P i a s k o w a  
50. S t a n i s ł a w  G a r a s iń s k i .  3522-1

L o  k  m 1 es.
30 mk. za wyraz.

Z a m i e n i ę  p o k ó j  z  k u c h n i ą  n a  p o 
j e d y n c z e  m i e s z k a n i e  w e d l e  u -  

m o w y  W i e j s k a  35, B y r g l o w a .
3502-2

D w a j  p r z y s t o j n i  m ło d z i  s y m p a t y 
c z n i  h a n d l o w c y  p o s z u k u j ą  m i e 

s z k a n i a  w  ś r ó d m i e ś c i u .  Z g ł o s z e n i a  
d o  „ I s k r y “ p o d  „ s y m p a t y c z n i " .

3524 5
M a u c z y c ie l  s e m i n a r j u m  p o s z u k u j e  
<* p o k o j u  u m e b l o w a n e g o  z u t r z y 
m a n i e m  l u b  b e z .  Z g ł o s z e n i a  d o  
„ I s k r y "  p o d  „ K a w a l e r " .  3535-2

Z a  d o b r e m  w y n a g r o d z e n i e m  p o 
s z u k u j ę  p o k o j u  jw  ś r ó d m i e ś c i u .  

O f e r t y  p i ś m .  p o d  „ D y r e k t o r " .
3526-10

| KespsM i s p r z e d a ż .  1 
j S0  mk. za wyraŁ.

D o s p r z e d a n i a  m e b l e :  s z a f y  d ę b o 
w e ,  j e s i o n o w e ,  ł ó ż k a  d ę b o w e  z  

m a t e r a c a m i ,  b i e l i ź n i a r k a ,  k o m o d y ,  
s t o ł y ,  k r z e s ł a  d ę b o w e ,  ł ó ż k a  d z i e 
c i n n e  ż e l a z n e ,  o t o m a n a ,  m a s z y n a  
d o  s z y c i a  b ę b e n k o w a ,  z e g a r ś c i e n -  
n y ,  s t ó ł  r o z s u w a n y .  P o g o ń ,  u l  N o -  
w o p o g o ń s k a  27, d o m  O r z e c h o w 
s k ie g o .  A n t c z a k .  3524-2

Gh o m o n t a  n o w e g o  s y s t e m u  b e z  
p o d k ł a d e k ,  w y r ó b  n i e m i e c k i ,  n a  

d a j ą c e  s ię  n a  k a ż d e g o  k o n i a  do  
s p r z e d a n i a  h u r t o w o  1 d e t a l i c z n i e .  
O g l ą d a ć  m o ż n a  w  „ I s k r z e " .  2340-1

Z p o w o d u  w y j a z d u  d o  s p r z e d a n i a  
s k l e p  n a  P i a s k a c h  p r z y  k o p .  C z e 

la d ź ,  ul.  B o r o w a  16, d o m  Dyji .
3474-1

K u p i ę  r e a l n o ś ć  m n i e j s z ą  w  Z a g ł ę 
b iu .  O f e r t y  p r o s z ę  n a d s y ł a ć  d o  

„ I s k r y "  w  B ę d z i n i e  p o d  „ K u p ię " .
3490 i

E l e g a n c k i  a p a r a t  d o  p i w a ,  k r z e s ł a  
i s t o ł y  d o  s p r z e d a n i a ,  c e n a  p r z y  

s t ę p n a .  W i a d o m o ś ć  „ I s k r a " .  3406-2 
O k l e p  s p o ż y w c z y  p r z y  ul. S t a r o -  
*2 s o s n o w i e c k i e j  d o  s p r z e d a n i a .  
W i a d o m o ś ć  „ I s k r a " .  3495-x

D o s p r z e d a n i a  g a r n i t u r  m e b l i  
( c z e r w o n y  p l u s z )  k o m o d a - b i u r 

ko ,  s k r z y n i a  n a  u b r a n ia ,  m a r m u r  
n a  u m y w a l n i ę ,  ul.  T a r g o w a  Ns 4, 
m .  6. 3512-2

D o s p r z e d a n i a  d ę b o w e  b i u r k o ,  b i 
b l i o t e k a  i d w a  f o t e l e  r o b o t y  

S z c z e r b i ń s k i e g o .  C e n a  m i l j o n  m k .  
S z e n o w s k a  29, p o r t j e r  w s k a ż e .

3538-1

Tr z y  w i o r s t y  o d  M y s z k o w a  w  P o -  
ł o n j i ,  ś l iw k i  n a  40 d r z e w a c h  do  

s p r z e d a n i a .  W i a d o m o ś ć  W a r s z a w 
s k a  6 u  s t r ó ż a .  3543 2
ę k l e p  s p o ż y w c z y  z m i e s z k a n i e m  
w ( p o k ó j  i k u c h n ia )  w  d o b r y m p u n k -  
c ie  d o  s p r z e d a n i a .  W i a d o m o ś ć  „ I -  
s k r a " .  3546-2

Dr u k a r n i e  d u ż e  i m n i e j s z e ,  z a r a z  
d o  s p r z e d a n i a .  Z e j e r ,  K ró l .  H u t a  

„ G ło s  P o r a n n y " .  3531-1

Z e g a r m i s t r z  i j u b i l e r  n a  p o l s k i m  
Ś l ą s k u  s p r z e d a  s w ó j  b a r d z o  d o b 

r y  i n t e r e s .  Z e j e r ,  K r ó l e w s k a  H u t a  
„ G ło s  P o r a n n y " .  3532-1

J e s t  d o  s p r z e d a n i a  101 m . z i e m i  z 
z a g a j n i k i e m  w  m a j ą t k u  U j e j s c e  

g m  W o j k o w i c e  K o ś c i e ln e ,  p o w i a t  
B ę d z iń s k i ,  st . d r .  ż e l .  Z ą b k o w i c e  i 
3 m . p l a c ó w  n a  M o d r z e j o w i d  p o d  
S o s n o w c e m  B l iż s z y c h  in f o r m a c j i  
u d z i e l a  K a c z o r o w s k i  n a  k o p .  „ L u d 
m i ł a "  o b o k  h u t y  „ S t a s z y c a " .  3534-3

j Z g t m f i t i o i s ®  d o k K i m o m t ^  |
30 mk. it* wyraz.

Sik o r a  W ł a d y s ł a w  z g u b i ł  k a r t ę  o d 
r o c z e n i a  w o j s k o w e g o ,  w y d a n ą  

p r z e z  P K U .  B ę d z i n ,  o r a z  m e t r y k ę  
u r o d z e n i a  w y d  p r z e z  p a r a f j ę  Z a 
g ó r z e .  Z w r ó c i ć  „ I s k r a "  D ą b r o w a .

3469-1

M a z u r  J ó z e f  z g u b i ł  p a s z p o r t  w y d .  
p r z e z  M a g i s t r a t  m . D ą b r o w y .  

Z w r ó c i ć  „ I s k r a "  D ą b r o w a .  3470 1

K w i e c i e ń  D o m i n ik  » z g u b i ł  k s i ą ż k ę  
z  K asy  C h o r y c h  w y d .  p r z e z  k o p .  

„ P a r y ż " .  Z w r ó c i ć  „ I s k r a "  D ą b r o w a .
3465-1

Sa c z a w a  L u d w i k  z g u b i ł  k s i ą ż k ę  
K a s y  C h o r y c h  w y d a n ą  p r z e z  

k o p .  K l i m o n t ó w .  3469 1

O r u k a ł o w i  S t a n i s ł a w o w i  n a  dw io r-  
c u  k o l e j o w y m  w  C z ę s t o c h o w i e  

s k r a d z i o n o  t y m c z a s o w y  d o w ó d  o -  
s o b i s t y ,  w y d .  p r z e z  g m .  S a n c y -  
g n i o w ,  k a r t ę  p o w o ł a n i a ,  w y d a n ą  
p r z e z  PK U . K ie lc e  ( r o c z n i k  1855) i 
12,000 m k p .  3475-1

J a n  C h r o s t e k  z g u b i ł  k a r t ę  z w o l n i ę  
n i a  w y d a n ą  p r z e z  11 p u łk  p iee h .

3478-1

O to l i ń s k i  Z y g m u n t  u r o d ź ,  w  1897 
r .  z g u b i ł  i i o w ó d  o s o b i s t y  w y d .  

p r z e z  m a g .  m . L o d z i .  Z w r ó c i ć  do  
„ I s k r y "  3479-1

H a im  W o l f  R a j s s  z g u b i ł  k a r t ę  p o 
w o ł a n i a  w y d a n ą  p r z e z  P. K. U. 

B ę d z in .  3489-1

J a n  R z a n e k  z g u b i ł  k a r t ę  z w o l n i e 
n i a  w y d a n ą  p r z e z  66 p .p .  w  T o 

r u n iu .  3494-2

Sz o s t e k  L e o n  z g u b i ł  k s i ą ż k ę  z  Ka 
s y  C h o r y c h  w y d .  p r z e z  k o p  „ F ic  

r a " .  Z w r ó c i ć  „ I s k r a "  D ą b r o w a .
3503-2

r pl i  K o p j o w i c z o w i  dn .  9 w r z e ś n i a  
n a  s t a c j i  S t a r o - B ę d z i n  s k r a d z i o 
n o  t y m c z a s o w y  d o w ó d  o s o b i s ty ,  

w y d .  p r z e z  m a g .  m . B ę d z in a  i ś w ia  
d e c t w o  u r o d z e n i a .  3498 2

J a s k u l s k i  W a c ł a w  z g u b i ł  k a r tę  
z w o l n i e n i a ,  w y d .  p r z e z  PK U . No 

w o r a d o m s k .  U p r a s z a  s ię  o z w r o t  
d o  p .  C i e p l i ń s k i e g o  w  W o j k o w i 
cam i K o m o r n y c h .  3497-2

B r e j p e l  A l e k s a n d e r  z g u b i ł  p o r t f e l  
z d o k u m e n t a m i ,  k a r t ę  p o b y t u  

w y d a n ą  p r z e z  S t a r o s t w o  B ę d z i n  i 
d o k u m e n t y  w o j s k o w e ,  w y d .  p r z e z  
w ł a d z e  p l e b i s c y t o w e  w  K r a k o w i e ,  
k t ó r e  u n i e w a ż n i a  s ię  i p r o s z ę  
z w r ó c i ć  „ I s k r a "  B ę d z in .  I3 5 0 4 -1

B n i ą  25 c z e r w c a  s k r a d z i o n o  d o w ó d  
o s o b i s t y  w y d a n y  p r z e z  g m i n ę  

O l c h o w i e c k i e ,  p o w .  C h e ł m s k i  n a  
im ię  J ó z e f  J a z u k .  3509-2

G r z e j s z c z y k  P a w e ł  z g u b i ł  p a s z p o r t  
w y d a n y  p r z e z  g m .  T c z ó w .  Z w r ó  

c ić  d o  „ I s k r y " .  3514-2
|  e j b u ś  K r o m o ł o w s k i  z g u b i ł  k a r t ę  
L p o w o ł a n i a  w y d a n ą  p r z e z  P K U .  
B ę d z in .  3 5 i7 -z
ł S f ł a d y s ła w a  O l a s z e w s k a  z g u b i ł a  d o  
W w ó d  o so b i s ty '  w y d .  p r z e z  m a g .  
m .  S o s n o w c a .  35x9-2
S J ja r j a n k o w s k i  A n d r z e j  z g u b i ł  p o r 
no t i e l  z  p i e n i ę d z m i  i p a s z p o r t  w y  
d a n y  p r z e z  g m .  G id le  o r a z  k w i t  
n a  k a u c j ę  n u m e r o w e g o .  3520-2 
U f y r w a ł  F r a n c i s z e k  z g u b i ł  p a s z p o r t  
»» w y d .  p r z e z  g m  Ż a r n o w i e c .

3537-3

N i e p o m u c y n  B a r t y z y l  z g u b i ł  ,k a r t ę  
p o w o ł a n i a  i l e g i t y m a c j ę  k o l e j o 

w ą .  3547-1
T a g i n ę ł a  k o n t r a m ą r k a  w y d a n a  n a  
L k o p .  „hr.  R e n a r d "  W ł a d y s ł a w a  
K u d e r y .  i | |
7 a g in ę ł a  k s i ą ż k a  c h l e b o w a  w y d .  
L n a  k o p .  „ h r  R e n a r d "  W i n c e n t e 
g o  M a la r c z y k a .  1
T a g i n ę ł a  k o n t r a m a r k a  w y d .  n a k o p ,  
L „hr .  R e n a r d "  J a n a  N o c o n ia .

3545-1
A n to n i  S t e f a ń s k i  S t e f a n i o w  z g u b i ł  
A p a s z p o r t  w y d .  p r z e z  k o n s u l a t  w  
C h a r b i n i e  3539 3

J a n  S k a l s k i  z a g u b i ł  k a r t ę  d e m o b i 
l i z a c j i  i d o w ó d  o s o b i s ty .  3530-1

An t o n i  M a r s z a ł e k  z g u b i ł  d o w ó d  
o s o b i s t y  i n a k a z  p ł a t n i c z y .  3 5 2 9 1

An t o n i  O r m a ń c z y k  z g u b i ł  d o k u 
m e n t  i p o r t f e l .  3528-1

P ł a t k o w i  J ó z e f o w i  s p a l i ł a  s ię  k a r 
t a  z w o l n i e n i a  w y d .  p r z e z  P K U .  

B ę d z in .  3526-3

C i ę ż a k  J ó z e f  z g u b i ł  k s i ą ż k ę  z  K a s y  
C h o r y c h ,  w y d .  p r z e z  k o p .  „ F l o 

r a " .  Z w r ó c i ć  „ I s k r a "  D ą b r o w a
3527-3

7 a g i n ę ł o  z a ś w i a d c z e n i e  d e m o b i l i -  
L z a c j i  w y d a n e  n a  im ię  R o m a n a  
S y p o s z a  p r z e z  k a d r ę  s z w a d r o n ó w  
z a p .  ż a n d a r m e r j i .  3533-3

J ó z e f  W i e c z o r e k  z g u b i ł  k a r t ę  p o 
w o ł a n i a  w y d .  p r z e z  g m .  K o b ie l -  

c e  p o w .  N o w o r a d o m s k .  3525-3
[ a n  D y d a k  z g u b i ł  k a r t ę  p o w o ł a n i a  

J  w y d .  p r z e z  P K U .  B ę d z in .  352c
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